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Zagraniczna turystka potrącona na
Mazurach. Kierowca miał zieloną
strzałkę
Kierujący samochodem nie ustąpił pierwszeństwa i uderzył w kobietę na rowerze.



TKO - elektroniczne wydanie dziennika www.tko.pl 2

Zagraniczna turystka potrącona na Mazurach.
Kierowca miał zieloną strzałkę

Chwila nieuwagi doprowadziła do groźnego wypadku na jednym z giżyckich skrzyżowań. Kierowca
skręcający na warunkowej zielonej strzałce potrącił rowerzystkę – obywatelkę Czech.

Potrącenie rowerzystki w
Giżycku
Do zdarzenia doszło 5 sieprnia około godziny 18:05 na
skrzyżowaniu ulic Warszawskiej i Bohaterów
Westerplatte w Giżycku. Jak poinformowała Komenda
Powiatowa Policji w Giżycku, kierujący samochodem
marki Suzuki Jimny wykonywał skręt w prawo na
warunkowej zielonej strzałce.

W trakcie manewru nie ustąpił pierwszeństwa
rowerzystce, obywatelce Czech, która prawidłowo
przejeżdżała przez przejazd dla rowerów. Doszło do
zderzenia, w wyniku którego kobieta odniosła
obrażenia.

Poszkodowana turystka trafiła
do szpitala
Na miejsce skierowano Zespół Ratownictwa

Medycznego. Rowerzystka została przewieziona do
Szpitalnego Oddziału Ratunkowego w Giżycku, gdzie
przeszła niezbędne badania. Policja nie przekazała
informacji o stanie zdrowia kobiety.

Okoliczności zdarzenia wyjaśniają funkcjonariusze.

Policja przypomina o zasadach
przy zielonej strzałce
Mundurowi przypominają, że warunkowa zielona
strzałka nie oznacza bezwzględnego pierwszeństwa
dla kierowcy. Przed wykonaniem manewru należy
zatrzymać pojazd i upewnić się, że nie stworzy się
zagrożenia dla innych uczestników ruchu.

Policjanci apelują o rozwagę i zachowanie szczególnej
ostrożności. Podkreślają, że chwila nieuwagi może
doprowadzić do bardzo poważnych konsekwencji.
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Służby wkroczyły do magazynu. To, co
znalazły, warte jest 27 mln złotych

Działania służb doprowadziły do kolejnego mocnego uderzenia w przestępczość narkotykową. W
magazynie zabezpieczono ogromne ilości środków odurzających, które – według szacunków – mogły
osiągnąć na czarnym rynku wartość nawet 27 mln zł.

*wideo

Wspólna akcja służb zakończyła
się likwidacją magazynu
narkotyków
Funkcjonariusze Warmińsko-Mazurskiego Oddziału
Straży Granicznej wspólnie z policjantami Centralnego
Biura Śledczego Policji ze Szczecina oraz Komendy
Wojewódzkiej Policji w Poznaniu przeprowadzili 24
lipca skoordynowaną akcję wymierzoną w
zorganizowaną przestępczość narkotykową.

Efektem działań była likwidacja magazynu
narkotykowego działającego na terenie Szczecina.
Mundurowi przejęli łącznie ponad 456 kilogramów
narkotyków oraz zabezpieczyli broń palną. Gdyby
przejęte środki odurzające zostały rozprowadzone w
porcjach dilerskich, ich wartość na czarnym rynku
mogłaby wynieść nawet 27 mln zł.

Podczas akcji zatrzymano jednego mężczyznę
podejrzanego o udział w zorganizowanej grupie

przestępczej zajmującej się handlem narkotykami.
Śledztwo nadzoruje Prokuratura Krajowa.

W trakcie przeszukania pomieszczeń gospodarczych
oraz pojazdów użytkowanych przez zatrzymanego
funkcjonariusze ujawnili ponad 363 kilogramy
haszyszu, ponad 93 kilogramy marihuany oraz 110
gramów kokainy. Oprócz narkotyków zabezpieczono
również strzelbę gładkolufową. Łącznie z obrotu
wyeliminowano ponad 456 kilogramów środków
odurzających, które nie trafią do odbiorców na
nielegalnym rynku.

Podejrzany trafił do aresztu
Postępowanie prowadzi Zachodniopomorski Wydział
Zamiejscowy Departamentu do spraw Przestępczości
Zorganizowanej i Korupcji Prokuratury Krajowej w
Szczecinie.

Zatrzymany usłyszał zarzuty udziału w zorganizowanej
grupie przestępczej zajmującej się wprowadzaniem do
obrotu środków odurzających oraz nielegalnego
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posiadania broni palnej. Za zarzucane mu
przestępstwa grozi kara do 12 lat pozbawienia
wolności.

Na wniosek prokuratora sąd zastosował wobec

podejrzanego środek zapobiegawczy w postaci
tymczasowego aresztowania na okres trzech miesięcy.

źródło: W-MOSG, fot. W-MOSG

Zapragnęli zobaczyć granicę z Rosją. Jedna
decyzja słono ich kosztowała

fot. W-MOSG

Ciekawość może kosztować. Przekonała się o tym para turystów z Niemiec, która podczas wycieczki
rowerowej postanowiła z bliska obejrzeć granicę polsko-rosyjską. Ich wyprawa zakończyła się
interwencją Straży Granicznej i wysokimi mandatami.

*wideo

Kamery Straży Granicznej
zarejestrowały rowerzystów
We wtorek (4 sierpnia) kamery Straży Granicznej
zarejestrowały dwoje rowerzystów w rejonie granicy
polsko-rosyjskiej, znajdującym się w służbowej
odpowiedzialności Placówki Straży Granicznej w
Węgorzewie.

Obywatele Niemiec zignorowali znak drogowy B-1,
który zakazuje wjazdu. Jak ustalili funkcjonariusze,
chcieli z bliska zobaczyć zewnętrzną granicę Unii
Europejskiej. Na tym jednak nie poprzestali. 63-letni

mężczyzna wykonywał również pamiątkowe zdjęcia w
kierunku strony rosyjskiej. Interwencja zakończyła się
nałożeniem mandatów.

Mandaty za złamanie przepisów
Kobieta i mężczyzna zostali ukarani mandatami po
500 zł za niestosowanie się do znaku drogowego B-1.
Dodatkowo 63-letni obywatel Niemiec otrzymał 200-
złotowy mandat za fotografowanie strony sąsiedniej,
co jest zabronione przez obowiązujące przepisy
porządkowe w strefie nadgranicznej. Łącznie para
zapłaciła 1200 zł.
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Straż Graniczna przypomina o
obowiązujących zakazach
Funkcjonariusze przypominają, że wejście na pas drogi
granicznej z naruszeniem obowiązujących przepisów
może skutkować grzywną do 500 zł. Wynika to z
Rozporządzenia nr 43 Wojewody Warmińsko-
Mazurskiego z 8 lipca 2026 roku.

W strefie nadgranicznej obowiązuje również zakaz

fotografowania strony sąsiedniej, określony w
Rozporządzeniu nr 101 Wojewody Warmińsko-
Mazurskiego z 22 września 2009 roku z późniejszymi
zmianami. Za złamanie tego przepisu również grozi
mandat do 500 zł.

Straż Graniczna przypomina także, że za
niestosowanie się do znaku drogowego B-1
funkcjonariusze mogą nałożyć mandat karny w
wysokości do 500 zł.

źródło: W-MOSG

Odnaleziono jego rzeczy na brzegu. Drugi dzień
poszukiwań 37-latka przyniósł tragiczny finał

fot. OSP Wydminy

Służby od środy, 5 sierpnia, prowadziły akcję na Jeziorze Wydmińskim, gdzie zaginął 37-letni
mężczyzna. Na miejscu odnaleziono jego rzeczy osobiste, jednak po mężczyźnie nie było śladu.
Następnego dnia służby potwierdziły najgorsze przypuszczenia.

Mężczyzna wszedł do jeziora i
nie wrócił
W środę, 5 sierpnia, policjanci otrzymali zgłoszenie o
zaginięciu 37-letniego mężczyzny, który poszedł
popływać w Jeziorze Wydmińskim od strony
miejscowości Sołtmany w powiecie giżyckim.

Z informacji przekazanych służbom wynikało, że

mężczyzna wszedł do wody, jednak nie wrócił na
brzeg. Świadkowie nie zauważyli, aby wyszedł z
jeziora. Na miejscu odnaleziono należące do niego
rzeczy – rower, odzież, plecak oraz telefon
komórkowy.

Do akcji skierowano łodzie i
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drona
Jeszcze tego samego dnia rozpoczęły się intensywne
działania poszukiwawcze. W akcji uczestniczyli
strażacy z Komendy Powiatowej Państwowej Straży
Pożarnej w Giżycku oraz druhowie z OSP Wydminy i
OSP Kruklanki.

Ratownicy przeszukiwali akwen oraz strefę
przybrzeżną z wykorzystaniem łodzi i drona. Mimo
wielogodzinnych działań nie udało się odnaleźć
zaginionego 37-latka.

Potwierdziły się najgorsze
przypuszczenia

W czwartek, 6 sierpnia, działania zostały wznowione.
Policjanci i strażacy kontynuowali przeszukiwanie
Jeziora Wydmińskiego oraz jego okolic, wykorzystując
specjalistyczny sprzęt.

Niestety, niedługo po wznowieniu poszukiwań,
Komenda Powiatowa Policji w Giżycku przekazała
tragiczne wieści. Służby poinformowały o odnalezieniu
ciała poszukiwanego 37-latka. Na miejscu
wykonywane są niezbędne czynności procesowe pod
nadzorem prokuratora. Działania poszukiwawcze służb
zostały zakończone.

źródło: KPP Giżycko

Nawigacja zaprowadziła go pod granicę. Chwilę
później miał poważne kłopoty

fot. WMOSG

Nawigacja miała zaprowadzić go w inne miejsce, ale doprowadziła prosto na drogowe przejście
graniczne w Bezledach. Tam funkcjonariusze Straży Granicznej szybko odkryli, że problemów jest
znacznie więcej niż tylko błędnie wyznaczona trasa.

Twierdził, że zawiniła nawigacja
Do zdarzenia doszło we wtorek, 4 sierpnia, na
drogowym przejściu granicznym w Bezledach. Na

pierwszy posterunek zgłosił się kierujący motocyklem
obywatel Holandii. Mężczyzna tłumaczył
funkcjonariuszom, że znalazł się przy granicy
przypadkiem, ponieważ nawigacja błędnie wyznaczyła
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trasę. Strażnicy Graniczni z Placówki SG w Bezledach
postanowili jednak dokładnie sprawdzić zarówno
kierowcę, jak i pojazd.

Motocykl figurował jako
skradziony
Po sprawdzeniu motocykla w dostępnych bazach
danych okazało się, że Yamaha na holenderskich
numerach rejestracyjnych została skradziona na

terytorium Holandii. To nie był jedyny problem
kierowcy. Mężczyzna nie miał prawa jazdy, dowodu
rejestracyjnego ani obowiązkowej polisy OC.

Funkcjonariusze Straży Granicznej zatrzymali
motocykl, którego wartość oszacowano na około 15
tysięcy złotych. Dalszym wyjaśnianiem sprawy zajmą
się właściwe służby.

źródło: WMOSG

Interwencja przy znanym centrum handlowym
w Olsztynie. Mężczyzna w szpitalu

fot. Straż Miejska w Olsztynie

Zbiegowisko przy centrum Manhattan w Olsztynie zwróciło uwagę patrolu Straży Miejskiej.
Mundurowi bez wahania przystąpili do działania. Na miejscu okazało się, że pomoc była niezbędna.

Patrol zauważył zbiegowisko
osób przy centrum handlowym
Do zdarzenia doszło w środę, 5 sierpnia, około godziny
15.00 w okolicach Placu Pułaskiego w Olsztynie.
Przejeżdżający w pobliżu patrol interwencyjny straży
miejskiej zwrócił uwagę na grupę osób
zgromadzonych przy centrum handlowym Manhattan.

Po dotarciu na miejsce strażnicy ustalili, że przy swoim

samochodzie zasłabł mężczyzna. Funkcjonariusze
natychmiast wezwali zespół ratownictwa medycznego
i udzielili poszkodowanemu niezbędnej pomocy do
czasu przyjazdu karetki. Jednocześnie zabezpieczyli
pojazd należący do mężczyzny, wskazany przez
świadków zdarzenia.

Strażnicy apelują o czujność
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podczas upałów
Po przybyciu zespołu ratownictwa medycznego
mężczyzna został przewieziony do pobliskiego
szpitala. Jak przekazano, jego stan nie zagrażał życiu.

W związku z utrzymującymi się wysokimi
temperaturami straż miejska przypomina, aby nie
pozostawać obojętnym na widok osoby leżącej lub
sprawiającej wrażenie potrzebującej pomocy. Każde
takie zdarzenie warto zgłaszać pod numer alarmowy
straży miejskiej 986.

Instytut Meteorologii i Gospodarki Wodnej od kilku dni
ostrzega przed upałami na Warmii i Mazurach. W
ciągu dnia temperatura maksymalna znacząco

przekracza 30 stopni Celsjusza. Ochłodzenie powinno
przyjść do naszego regionu w piątek, 7 sierpnia.

Jak bezpiecznie przetrwać upał?
Podczas wysokich temperatur warto ograniczyć
przebywanie na słońcu w godzinach największego
nasłonecznienia, regularnie pić wodę oraz unikać
intensywnego wysiłku fizycznego. Szczególną
ostrożność powinny zachować osoby starsze, dzieci
oraz przewlekle chorzy. Warto również pamiętać, aby
nie zostawiać dzieci ani zwierząt w zaparkowanych
samochodach nawet na kilka minut.

źródło: Straż Miejska w Olsztynie

Pracownica banku brała kredyty na dane
klientów? Śledczy ujawnili skalę procederu

fot. KPP Bartoszyce

Przez długi czas nic nie wzbudzało podejrzeń. Dopiero szczegółowa analiza ujawniła mechanizm,
który miał działać w jednej z placówek bankowych w województwie warmińsko-mazurskim. Śledczy
podejrzewają, że ofiar mogło być znacznie więcej, a sprawa wciąż się rozwija.

*wideo Miała wykorzystywać dostęp do
systemu i zaufanie klientów
Do policjantów z Wydziału Kryminalnego Komendy
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Powiatowej Policji w Bartoszycach trafiła informacja o
możliwych nieprawidłowościach, których miała
dopuszczać się pracownica jednej z placówek
bankowych. Zawiadomienie dotyczyło przestępstw
popełnianych na szkodę klientów banku.

Funkcjonariusze zweryfikowali otrzymane informacje.
Z ustaleń śledczych wynika, że 50-letnia pracownica
banku, wykorzystując dostęp do elektronicznego
systemu oraz zaufanie klientów, miała bez ich wiedzy
składać wnioski o kredyty gotówkowe. Następnie
kredyty miały być uruchamiane, a część uzyskanych
środków przelewana na inne rachunki. Według policji
pieniądze były następnie przywłaszczane.

13 zarzutów i straty sięgające
470 tysięcy złotych
Zebrany materiał dowodowy pozwolił na zatrzymanie
kobiety. W poniedziałek, 3 sierpnia 2026 roku, została
doprowadzona do Prokuratury Rejonowej w
Bartoszycach, gdzie usłyszała 13 zarzutów,
obejmujących między innymi oszustwo oraz
przywłaszczenie mienia. Za zarzucane przestępstwa
grozi jej kara do 5 lat pozbawienia wolności.

Według dotychczasowych ustaleń pokrzywdzonych
zostało co najmniej kilkanaście osób. Łączna wartość
dotychczas oszacowanych strat wynosi około 470 tys.
zł.

Śledztwo trwa. Możliwych
pokrzywdzonych może być
więcej
Policjanci podkreślają, że sprawa ma charakter
rozwojowy. Trwa analiza dokumentacji bankowej, a
śledczy sprawdzają, czy liczba pokrzywdzonych
klientów nie jest większa niż ustalono do tej pory.

Prokurator wystąpił do sądu z wnioskiem o
zastosowanie wobec podejrzanej tymczasowego
aresztowania. Sąd nie uwzględnił tego wniosku i
zdecydował o zastosowaniu środków zapobiegawczych
w postaci dozoru policyjnego, zakazu opuszczania
kraju oraz poręczenia majątkowego w wysokości 30
tys. zł.

źródło: KPP Bartoszyce



TKO - elektroniczne wydanie dziennika www.tko.pl 10

Niecodzienny widok w Olsztynie. Wezwano
lawetę do odholowania lawety

fot. Straż Miejska w Olsztynie

Niecodzienna interwencja Straży Miejskiej w Olsztynie. Na miejsce wezwano lawetę, która miała
zabrać pojazd tego samego typu. Ostatecznie cała sytuacja zakończyła się inaczej, niż początkowo
zakładano. Kierowca i tak nie uniknął konsekwencji.

Autolaweta stała w miejscu
objętym zakazem
Do zdarzenia doszło w środę, 5 sierpnia, przed
południem. Dyżurny Straży Miejskiej otrzymał
zgłoszenie dotyczące ciężarowej auto-lawety
zaparkowanej za znakiem B-36, oznaczającym zakaz
zatrzymywania się, z tabliczką T-24 informującą o
możliwości odholowania pojazdu. Dodatkowo
samochód znajdował się na terenie zielonym.

Strażnicy miejscy, którzy przyjechali na miejsce,
potwierdzili zgłoszenie. Ponieważ kierowcy nie było
przy pojeździe, wystawili dyspozycję jego usunięcia z
drogi i wezwali holownik.

Kierowca pojawił się podczas
interwencji
W trakcie prowadzonych czynności na miejsce wrócił

kierowca autolawety. Jak przekazała Straż Miejska, nie
potrafił racjonalnie wyjaśnić powodów pozostawienia
pojazdu w miejscu objętym zakazem oraz na trawniku.
W związku z pojawieniem się kierującego strażnicy
odwołali holownik, dzięki czemu pojazd nie został
odholowany.

Mandat za dwa wykroczenia
Choć autolaweta ostatecznie nie trafiła na parking
depozytowy, kierowca nie uniknął konsekwencji.
Funkcjonariusze nałożyli na niego mandat karny w
wysokości kilkuset złotych za niestosowanie się do
oznakowania drogowego oraz niszczenie roślinności.

Straż Miejska przypomina, że pozostawianie pojazdów
w miejscach objętych zakazem zatrzymywania się,
zwłaszcza oznaczonych tabliczką T-24, może
skutkować ich odholowaniem na koszt właściciela.

źródło: Straż Miejska w Olsztynie
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Niedaleko Olsztyna wmurowano kamień
węgielny pod nowoczesne centrum sportowe

Po latach oczekiwań inwestycja, która ma odmienić warunki nauki i uprawiania sportu w Olsztynku,
osiągnęła ważny etap. Symboliczne wydarzenie z udziałem samorządowców i wykonawców
pokazało, że budowa nowoczesnego Centrum Sportu i Zdrowia nabiera realnych kształtów.

Zakończył się pierwszy etap
jednej z największych inwestycji
powiatu
W środę, 5 sierpnia, oficjalnie odebrano pierwszy etap
budowy Centrum Sportu i Zdrowia przy Zespole Szkół
w Olsztynku. Podczas uroczystości z udziałem
przedstawicieli władz samorządowych, inwestorów,
wykonawców i zaproszonych gości symbolicznie
wmurowano również kamień węgielny z kapsułą
czasu.

To jedna z największych inwestycji oświatowo-
sportowych realizowanych przez powiat olsztyński w
ostatnich latach. Nowoczesny obiekt ma przede
wszystkim służyć uczniom Zespołu Szkół w Olsztynku,
ale korzystać z niego będą również mieszkańcy, kluby
sportowe oraz organizatorzy wydarzeń kulturalnych.

Szkoła funkcjonuje w zabytkowym zamku krzyżackim,
który jest jej wizytówką, ale przez lata ograniczał
możliwości rozbudowy infrastruktury sportowej.
Uczniowie korzystali z niewielkiej, historycznej sali

gimnastycznej, która nie odpowiadała współczesnym
wymaganiom.

Nowoczesna hala z szerokimi
możliwościami
Powstające Centrum Sportu i Zdrowia będzie
dwukondygnacyjnym obiektem z pełnowymiarową
halą sportowo-widowiskową. Zaplanowano w niej
boisko do piłki ręcznej oraz możliwość organizacji
rozgrywek koszykówki, siatkówki, futsalu, badmintona,
tenisa ziemnego i stołowego, unihokeja oraz zajęć
gimnastycznych.

Obiekt zostanie przystosowany do potrzeb osób z
niepełnosprawnościami, wykorzysta odnawialne źródła
energii, a w sytuacjach kryzysowych będzie mógł
pełnić funkcję tymczasowej placówki zdrowia.

– Jako organ prowadzący czterech zespołów szkół
ponadpodstawowych konsekwentnie inwestujemy w
nowoczesną bazę edukacyjną i sportową. W 2014 roku
oddaliśmy do użytku halę sportową przy Zespole Szkół
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w Dobrym Mieście, w 2018 roku otworzyliśmy
Powiatową Halę Widowiskowo-Sportową przy Zespole
Szkół w Biskupcu, a teraz przyszedł czas na Olsztynek.
To nie jest przypadkowa inwestycja, lecz element
długofalowej strategii, dzięki której młodzież w
różnych częściach powiatu olsztyńskiego ma
zapewnione porównywalne warunki do nauki,
aktywności fizycznej i rozwijania swoich pasji. Cieszę
się również, że to przedsięwzięcie realizujemy
wspólnie z Gminą Olsztynek, bo najlepsze inwestycje
powstają tam, gdzie samorządy potrafią
współpracować dla dobra mieszkańców – podkreślił
starosta olsztyński Andrzej Abako.

Kolejny etap zależy od
finansowania
Pierwszy etap inwestycji obejmował przygotowanie
pełnej dokumentacji projektowej oraz wykonanie
budynku do stanu surowego zamkniętego. Koszt prac
wyniósł blisko 16,5 mln zł. Aż 13,5 mln zł pochodzi z
Rządowego Funduszu Polski Ład: Program Inwestycji
Strategicznych. Pozostałe około 3 mln zł sfinansowały
wspólnie Powiat Olsztyński i Gmina Olsztynek.
Generalnym wykonawcą jest firma REMBUD Sp. z o.o.

z Przasnysza.

Na zakończenie inwestycji czeka także społeczność
szkolna. – Nasza szkoła od lat funkcjonuje w
wyjątkowym miejscu – zabytkowym zamku
krzyżackim, który jest naszym powodem do dumy, ale
jednocześnie stawia przed nami pewne ograniczenia.
Dotyczyły one przede wszystkim infrastruktury
sportowej. Nowe Centrum Sportu i Zdrowia otworzy
przed uczniami zupełnie nowe możliwości –
powiedziała dyrektor Zespołu Szkół w Olsztynku Ewa
Orłowska.

Przed samorządem pozostają jeszcze roboty
wykończeniowe oraz kompleksowe wyposażenie
obiektu. Obecnie analizowane są możliwości
etapowania dalszych prac, tak aby mogły być
realizowane w zależności od dostępnych środków
finansowych i przyszłych programów wsparcia. Celem
Powiatu Olsztyńskiego jest zakończenie inwestycji
przy zachowaniu wysokiej jakości wykonania oraz
pełnej funkcjonalności nowego Centrum Sportu i
Zdrowia.

źródło: Starostwo Powiatowe w Olsztynie / fot. Monika
Nowakowska / Starostwo Powiatowe w Olsztynie
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W Olsztynie niebawem otwarcie ogromnej
siłowni. Do miasta wchodzi znana sieć

fot. materiały prasowe

Już wkrótce na mapie Olsztyna pojawi się kolejny duży klub fitness. Za inwestycją stoi jedna z
największych sieci siłowni w Polsce, która dynamicznie rozwija swoją obecność w kolejnych
miastach. Wiadomo już, kiedy wystartuje przedsprzedaż karnetów i kiedy planowane jest otwarcie
nowego obiektu.

Xtreme Fitness Gyms otwiera
nowy klub w Olsztynie
Na fitnessowej mapie Olsztyna pojawi się kolejna duża
marka. Xtreme Fitness Gyms uruchomi klub przy ul.
Pstrowskiego, w centralnej części miasta. Za
inwestycją stoi ogólnopolska sieć, która od kilku lat
dynamicznie rozwija swoją działalność i regularnie
otwiera kolejne lokalizacje w różnych regionach Polski.

Obecnie sieć liczy już ponad 150 klubów fitness
działających głównie w modelu franczyzowym.
Pierwszy obiekt powstał w 2012 roku w Tarnowie. Od
tego czasu marka konsekwentnie zwiększa swoją
obecność na rynku, docierając zarówno do dużych
miast, jak i mniejszych miejscowości.

Otwarcie nowego klubu

zaplanowano na koniec
września
Otwarcie nowego klubu fitness w Olsztynie planowane
jest na koniec września. Wcześniej, 10 sierpnia, ma
rozpocząć się przedsprzedaż karnetów. Tego dnia w
galerii Aura uruchomione zostanie stoisko
informacyjno-sprzedażowe, gdzie będzie można
uzyskać informacje na temat oferty oraz zasad
członkostwa. Według zapowiedzi organizatorów
kolejne etapy sprzedaży karnetów odbędą się we
wrześniu, przed planowanym rozpoczęciem
działalności klubu.

Co oferuje sieć Xtreme Fitness
Gyms
Kluby Xtreme Fitness Gyms wyposażone są w strefy
treningu siłowego i cardio oraz sale przeznaczone do
zajęć fitness. Sieć rozwija również własną aplikację
mobilną i autorskie programy treningowe,
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umożliwiające korzystanie z usług w ramach jednej
marki w różnych lokalizacjach.

Dodatkowo, z informacji udostępnionych przez nowo
powstający klub wynika, że olsztyńska placówka
będzie honorowała najpopularniejsze karty sportowe,

w tym MultiSport, FitProfit, PZU Sport oraz Medicover
Sport. Szczegóły dotyczące wyposażenia, grafiku zajęć
i daty rozpoczęcia działalności mają być publikowane
w kolejnych tygodniach wraz z postępem przygotowań
do otwarcia.

źródło: XFG Olsztyn Pstrowskiego

W Olsztynie odbędzie się zgromadzenie w
obronie Ukraińców. Padł mocny apel

W najbliższy weekend w centrum Olsztyna odbędzie się zgromadzenie. Jego organizatorzy i
uczestnicy chcą wesprzeć mieszkających w Polsce obywateli Ukrainy.

Olsztyn dołącza do
ogólnopolskiej akcji
W niedzielę, 9 sierpnia 2026 roku, o godzinie 18 na
Placu Jana Pawła II w Olsztynie rozpocznie się
zgromadzenie pod hasłem „Nie bądź obojętny – to
nasza wspólna sprawa”. Wydarzenie jest częścią
ogólnopolskiej akcji organizowanej przez Komitet
Obrony Demokracji.

Celem zgromadzeń odbywających się w wielu
miastach Polski jest wyrażenie sprzeciwu wobec
narastającej fali hejtu, ksenofobii, nacjonalizmu i
przemocy wymierzonej w Ukrainki i Ukraińców oraz
przedstawicieli innych mniejszości mieszkających w

Polsce. Organizatorzy podkreślają, że inicjatywa jest
odpowiedzią na nasilające się akty agresji wobec
obywateli Ukrainy.

W Olsztynie wydarzenie współorganizują: Komitet
Obrony Demokracji Region Warmińsko-Mazurski,
Fundacja Borussia, Fundacja Dwa Skrzydła UA,
Olsztyński Marsz Równości, Olsztyński Strajk Kobiet,
Koalicja Obywatelska, Nowa Lewica oraz Polska 2050.

Organizatorzy: „Nie ma naszej
zgody na mowę nienawiści”
Organizatorzy podkreślają, że zgromadzenie ma być
wyrazem sprzeciwu wobec wszelkich przejawów
nienawiści i agresji. – Nie ma naszej zgody na mowę
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nienawiści. Nie ma naszej zgody na akty agresji.
Wobec ogromnej fali hejtu w stosunku do Ukrainek i
Ukraińców w Polsce musimy pokazać swój
zdecydowany i zorganizowany sprzeciw – napisali w
mediach społecznościowych.

Jak zaznaczają, Ukrainki i Ukraińcy mieszkający w
Polsce są nie tylko sojusznikami w obliczu rosyjskiej
agresji, ale także ważną częścią polskiego
społeczeństwa.

Zdaniem organizatorów przyzwolenie na jakiekolwiek
akty przemocy wobec obywateli Ukrainy stanowi
zagrożenie dla wartości demokratycznych i rodzi
pytanie o kondycję społeczeństwa obywatelskiego.

Apel o ponowną solidarność

W komunikacie przypomniano również o solidarności,
jaką Polacy okazali uchodźcom z Ukrainy po wybuchu
pełnoskalowej wojny w 2022 roku.

– Wierzymy, że ludzi dobrej woli w Polsce jest więcej
niż tych, którzy kierują się nienawiścią i hejtem wobec
osób uchodźczych. Widać to było w wielkim
solidarnościowym zrywie 2022 roku, a dziś nadszedł
czas, byśmy pokazali to kolejny raz – zachęcają
organizatorzy.

Zgromadzenie na Placu Jana Pawła II ma charakter
pokojowy i będzie częścią ogólnopolskiej inicjatywy
odbywającej się tego samego dnia w wielu miastach
kraju.

źródło: „Nie bądź obojętny – to nasza wspólna sprawa”

Lądowanie LPR na S51 koło Tetrapak na
wysokości Tomaszkowa

W powiecie olsztyńskim był to wyjątkowo pracowity dzień dla służb ratunkowych. W krótkim czasie
doszło do kilku niebezpiecznych zdarzeń drogowych, a w dwóch przypadkach konieczne było
zadysponowanie śmigłowca Lotniczego Pogotowia Ratunkowego.

Motocyklistka ciężko ranna po wywrotce w okolicach Klewek
Do pierwszego zdarzenia doszło na drodze krajowej nr
53 w pobliżu Klewek. Jak ustalili policjanci, 25-letnia
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kierująca motocyklem marki Yamaha nie dostosowała
prędkości do warunków panujących na drodze. W
efekcie straciła panowanie nad jednośladem i
przewróciła się.

Obrażenia kobiety okazały się na tyle poważne, że na
miejsce wezwano śmigłowiec Lotniczego Pogotowia
Ratunkowego. Poszkodowana została
przetransportowana do szpitala.

Policjanci podkreślają wzorową postawę świadków,
którzy jeszcze przed przyjazdem służb rozpoczęli
udzielanie pierwszej pomocy. Wśród nich był asp.
Karol Gajda – wykładowca Akademii Policji w
Szczytnie. Funkcjonariusz wezwał służby ratunkowe,
zadbał o udrożnienie ruchu i umożliwił sprawny dojazd
ratowników. Chwilę później do pomocy dołączyli
również ratownik medyczny oraz lekarz, którzy
wspólnie zajęli się poszkodowaną motocyklistką.

Zderzenia udało się uniknąć, ale
pasażerka skutera trafiła do
szpitala

Kilka minut później do kolejnego groźnego zdarzenia
doszło na drodze gruntowej w gminie Stawiguda.
Kierujący Volkswagenem podczas wykonywania
manewru wymijania zjechał na przeciwległy pas
ruchu, wprost na jadącą skuterem 20-latkę. Kobieta,
chcąc uniknąć zderzenia, przewróciła jednoślad.

W wyniku upadku obrażeń doznała podróżująca z nią
19-letnia pasażerka. Została przetransportowana do
szpitala. Policjanci sporządzili dokumentację i
wyjaśniają szczegółowe okoliczności zdarzenia.

Interwencja LPR również na S51
Do trzeciej interwencji służb doszło około godziny
15:15 na drodze ekspresowej S51 na wysokości
Tomaszkowa. Służby otrzymały zgłoszenie dotyczące
kobiety kierującej Fordem Transitem, która podczas
jazdy źle się poczuła i skarżyła się na duszności. Na
miejsce skierowano straż pożarną oraz śmigłowiec
Lotniczego Pogotowia Ratunkowego. Na szczęście
życiu kobiety nie zagrażało niebezpieczeństwo.

źródło: KMP Olsztyn
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